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Bezczelno prowokacja imperialistycznych pachołków
ZAMACH BOMBOWY
na Ambasadę R. P. w Paryżu

Dnia 28 bm. w Warszawie zoai-ai otwarty Centralny Ośrodek 
Szkolenia Partyjnego przy-ul. Mokotowskiej 25.

Na zdjęciu: Sekretarz KC  PZPR  tow R. Zambrowski wygłasza 
przemówienie podczas uroczys tości otwarcia Ośrodka. (i-otó-AR)

27 rocznica utworzenia
¡Związku Socjalistycznych Republik Radzieckich

PARYŻ PAP. W piętek o godz. 6.15 rano wstrząsnęła gma­
chem ambasady R. P. w Paryżu silna eksplozja, słyszana w całej 
dzielnicy. Eksplozji towarzyszył brzęk szyb, lecących z okien gma­
chu oraz okolicznych domów.

Jak się okazało, eksplozję spowodował ładunek materiału wy* 
buchoweg'0, podłożony w prawym rogu wejściowej bramy Amba­
sady. Siła wybuchu była tak wielka, iż żelazna krata tej bramy 
rozleciała się w kawałki, wyrwana została częśc rnuru i uszkodzo­
na została druga brama wejściowa.

R. P. w Paryżu Towarzystwo j aby przy pomocy listów, wysy- 
Przyjaźni Francusko-Polskiej, o- I łania delegacji do deputowanych, ;

Szczęśliwym zbiegiem okolicy 
j-iości w chwili wybuchu nikt 
nie znajdował się w bezpośred­
niej bliskości bramy, wskutek 
czego ofiar w ludziach nie było. 
Jedynie nocny dozorca Amba­
sady uległ nieznacznemu ska­
leczeniu " odłamkami szkła. O 
godzinie, w której nastąpił wy­
buch, do Ambasady przychodzą 
sprzątaczki okaz dostarczana 
jest poczta. Wybuch zatem 
mógł pociągnąć za sobąu poważ­
niejsze następstwa. W dniu za­
machu pocztę doręczono o go­
dzinie 6.10, tj. na 5 minut przed 
wybuchem.

Po wybuchu chodniki w po­
bliżu Ambasady zasypane były 
odłamkami szkła, gdyż z ka­
mienic sąsiadujących z Amba­
sada wyleciały szyby. Straż po­
żarna. która wkrótce po tym 
przybyła, przystąpiła do oczy­
szczania terenu.

Na wiadomość o zamachu 
przybyli na miejsce wypadku: 
prefekt Sekwany —  Verlomme, 
prefekt policji —  Leonard, dy­
rektor policji — Desvaux, kiero 
v~nik brygady krym inalnej- -  
Pinault. prokurator Republiki — 
Yassart, generalny sekretarz 
prokuratury —  Łedoux oraz kie 
równik wydziału głównego pro­
kuratury —  prokurator Bert-
rand. . ,

Dochodzenie prowadzi na 
miejscu komisarz dzielnicy In - 
valides, który —  jak dotychczas 
__ odmawia wszelkich wyjaś­
nień.

śledztwo prowadzi sędzia Jac- 
culnot. Zdaniem kierownika la­
boratorium miejskiego Mun- 
cha, w grę wchodzi bomba wy­
pełniona materiałem wybucho­
wym „plastic“ .

Przed Ambasadą gromadzi się 
tłum ciekawych. Widać wielu

Przemówienie tow. Bieruta
o g ło s z o n e
w  radzieckim czasopiśmie

MOSKWA PAP. Radzieckie cza 
sopismo „Architektura i Stroitiel- 
stwo“  zamieściło przemówienie 
przewodniczącego KC PZPR “  
Bolesława Bieruta na temat 6-let 
niego planu budownictwa Warsza 
wy, wygłoszone na I Warszaw- 
sklej Konferencji PZPR.

dziennikarzy i fotoreporterów, 
jak również wzmocniono poste­
runki policji.

Wydaje się nie ulegać kwestii, 
że zamaeh stanowił przejaw akcji 
terrorystycznej ze strony żywio­
łów reakcyjnych, którym zależy 
na zaostrzeniu stosunków polsko- 
francuskich,

* * *
PARYŻ PAP. W związku z za­

machem bombowym na Ambasa­
dę R, P. w  Paryżu przybył do 
Ambasady szef protokółu dyplo­
matycznego francuskiego Mini­
sterstwa Spraw . Zagranicznych 
Dumaine i złożył ambasadorowi 
Putramentowi wyrazy ubolewa­
nia z powodu wypadku jw imie­
niu prezydenta Republiki, pre­
miera rządu i ministra spraw za­
granicznych.

Tow. Przyjaźni 
Francusko-Polskiej 

piętnuje prowokację
PARYŻ PAP. W związku z

wybuchem w  gmachu Ambasady

publikowało „stopu j,cy  komu- | S j S f S f f S W T S S .  
nikat: i Wiki Francuskiej wyrazili swój

Towarzystwo Przyjaźni Frań- j jednomyślny protest i zażądali 
cusko-Polskiej poruszone jest za­
machem, który dokonany został 
30 grudnia w  siedzibie Ambasa­
dy Polskiej w  Paryżu. Towarzyst­
wo uważa, iż obecny rząd fran­
cuski gwałci zarówno na jświętsze

MOSKWA (PA P ). Przed 21 laty — 20 grudnia 1922 roku 
pierwszy Wszechz wiązko wy Z jazd Rad, po wysłuchaniu re fe ­
ratu Józefa Stalina, jednomyślnie uchwalił historyczną de­
klarację o zjednoczeniu równouprawnionych narodow socja­
listycznych w jedno państwo związkowe — ZSRR,

Sprostowanie 
Ambasady RP

. . . . . .  i narodu polskiego i jego demo-
interesy naszego kraju, jak t m~ ję^ycznego j pokojowego rządu, 
teresy pokoju, pragnąc osłonić za ¡przesyła im wyrazy najgorętszej 
wszelką cenę dyplomatów-szpie- ! i najserdeczniejszej sympatii, 
gów, wysiedlając imigrantów poi- i 
skich, demokratów, b. członków 
ruchu oporu, świetnych pracowni­
ków, tolerując działalność grup 
paramilitarnych tak francuskich 
jak i zagranicznych na naszym te­
rytorium oraz popierając^ dzia­
łalność agitacyjną zdrajców o j­
czyzny, zwolenników Andersa i 
Mikołajczyka, którzy swe nadzie­
je wiążą z wybuchem trzeciej 
wojny światowej.

Towarzystwo Przyjaźni Fran­
cusko-Polskiej, uważając, że 
bomba przy ul, Talleyrand rzuca 
jaskrawe światło na to, co chciano 
ochrzcić mianem afery francusko- 
polskiej, i na tych, którzy ją 
wywołali i wyzyskali dla swych 
celów', wzywa wszystkich oby­
wateli francuskich, bez względu 
na różnicę wyznania i poglądów,

„Utworzenie Związku Socja­
listycznych Republik Radziec- 
kich —  pisze „Prawda“ —- ozna

---------------  . 11 | czało ogromne zwycięstwo leni-
położenia kresu niesłychanej po- . nowsk0_stalinowskiej polityki 
lityce, która mogłaby nas dopro- i narodowościowej. Związek Ra- 
wadzić do zerwania z zaprzyj»*- | dziecM otworzony został na 
nionym narodem. . _ ! njewlBriiSZonviil fundamencie za
c u S o ™ S  wyrażając uczS- | ufania narodów, dawniej ucis-
cia narodu francuskiego wobec I kąnyćh przez carat, co wieikie- 
Cia na.uuu . i gQ narodu roSyjskiego, na trwa

PA R Y Ż . P A P . W  związku z 
niezgodną z prawdą depeszą 
Agencji Reutera w  sprawie za­
machu bombowego na Amba­
sadę R. P. w  Paryżu, korespon­
dent Polskiej Agencji Praso­
wej upoważniony został do 
stwierdzenia:

| Ambasador R. P. w  Pary- 
żu nie wyrażał żadnych 

przypuszczeń co do sprawców 
zamachu,
9  Ambasador nie udzielił od-

przewTduieZ1Si ” w  z w itk u  z S  | BUKARESZT PAP. Rumunia 
machem akcję dyplomatyczną, i hiezwykk uroczyście obchodziła

łej podstawie przyjaźni naro­
dów związkowych. Utworzenie 
ZSRR odegrało decydującą ro­
lę w dziele dalszego wzmocnie­
nia państwa radzieckiego.

Wielka Konstytucja Stalinow­
ska utrwaliła historyczne zwy­
cięstwa socjalizmu w ZSRR i 
stała się podstawą dalszego 
wzrostu potęgi wielkiego mo­
carstwa socjalistycznego.

Wielkie doświadczenie współ­
życia narodów socjalistycznych 
ZSRR uzbroiło masy pracują 
ce krajów demokracji ludowej 
do walki o budowę socjalizmu.

Zwycięstwo idei Lenina — Sta­
lina wychowało masy pracują­
ce wszystkich krajów w duchu 
proletariackiego internacjona­
lizmu, w duchu nieubłaganej 
walki przeciwko nacjonalizmo­
wi i kosmopolityzmowi. Leni- 
nowsko-stalinowska polityka 
narodowościowa stanowi nieza­
wodną busolę dla partii komu­
nistycznych i robotniczych.

Wskazując na decydującą ro 
łę Józefa Stalina jako inicja­
tora i organizatora bratniego 
współżycia i rozwoju narodów 
raćrieckich, „Prawda“ pisze: 
„Pod kierownictwem partii bol­
szewickiej, pod genialnym prze 
wodem towarzysza Stalina roś­
nie i potężnieje Związek Ra­
dziecki, torując drogę do ko­
munizmu. Państwo radzieckie 
stało się na arenie międzynaro­
dowej poważną siłą, która wpły 
wa na sytuację światową, kształ 
tując ją  w interesach mas 
pracujących.

Rumunia obchodziła uroczyście
II rocznicę proklamowania Republiki

tłaj

Masowe morderstwa na ludności cywilnej
p lan o w ali fa szy sto w scy  „b a k te rio lo g o w ie “ ja p o ń scy  
Zeznania świadków i rzeczoznawców w piątym dniu procesu w Chabarowsku

MOSKWA. PAP. W piątym dniu procesu przeciwko 
skim zbrodniarzom wojennym, t. j w dniu 39 bm. “  J'
skowy w Chabarowsku kontynuował przesłuchiwanie świadków.

Indie uznały
Chińska, Republikę Ludowa

DELHI PAP. Podano oficjalnie 
do wiadomości, że rząd Hindusta- 
nu uznał Centralny Rząd Chiń­
skiej Republiki Ludowej i posta­
nowił nawiązać z nim stosunki 
dyplomatyczne.

Świadek Hotta, który od listo­
pada 1944 roku pracował w  for­
macji Nr. 731 jako pomocnik in­
tendenta był obecny latem 1945 
r. na poligonie stacji Anda. gdzie 
oglądał składy i magazyny. W jed 
nym ze składów zauważył tarcze 
żelazne w  kształcie pancerzy, to­
warzyszący mu pracownik cywil­
ny Tomidzuka wyjaśnił, że służą 
cne do opancerzania ludzi, na kto 
rych przeprowadzane są „doświad 
czenia naukowe“. Świadek widział 
również około 80 koców, na któ­
rych były ślady krwi. Tomidzuka 
wyjaśnił świadkowi, że kocami 
tymi owijano ciała ludzkie w  to­
ku niektórych eksperymentów.

Ludzie w klatkach
Przeprowadzaj ąc inwentaryza- 

cję składów, świadek zauważył w 
laboratorium szereg klatek ta­
kich. jakie widuje się u* ogro­
dach zoologicznych. Tomidzuka 
wyjaśnił, że. do tych żelaznych 
klatek wsadza się ludzi, nad któ­
rymi dokonuje się eksperymen­
tów'.

W dalszym ciągi' świadek Hotta

Gdy „eksperymenty“ zostały za 
kończone — świadek Hataki przy 
niósł wymęczonym ofiarom eks­
perymentów jedzenie, do którego 
„współpracownik naukowy“ Ma- 
cugi dodał trucizny. Po 3 dniach

zeznaje, że gen. Isii Siro opowia- 
dał zaufanemu kręgowi swych pod j 
władnych, że w okresie od czerw'- 1
ca do września 1945 roku zacznie , . źniowie ci zmarii w najstrasz
się wojna ze Związkiem Radziec | *
kim, wobec czego należy dołożyć i hwszych męczarniach, 
wszelkich wysiłków W kierunku i Jako ostatni zeznaje

nych. Opracowywały one również 
sposoby niszczenia zasiewów7 żyta 
i pszenicy oraz niszczenia krów,

, koni i owiec. Formacje Nr. 731 i 
! 109 dążyły nadto do rozstrzygnię- 
! cia problemu sztucznego i trwałe- 
! go zarażenia gleby bakteriami wą 
j glika, aby uniemożliwić lub wy­
datnie utrudnić pracę człowieka 
na roli.

Pian masowego 
unicestwienia lutfżi
Biegły podkreśla, że atak bak­

teriologiczny, w  rejonie Nimbo, w 
Chinach centralnych, dokonany 
pod kierownictwem gen. Isii Si­

ad był pra-1 —  — ------ . -• ro, przedstawiał ogromne niebez-
cownikiem czwartej sekcji wy- i co ^spowodowało epidemię wsioć. iiecJe4stWo n|e tylko dla samego
^5iał^ .  materiałów w formacji j W przesłuchiwanie świad- ; «-.łonu Nimbo. lecz również dia

Segosi Keniczi zeznaje, że tzw j >™w zakończono. : iudności całego szeregu sąsiad«-
czwarta sekcja zajmowała się [ Z kolei _ staje przeg. trybunąłem i jącyeli rejonów

maksymalnego zwiększenia pro­
dukcji broni bakteriologicznej.

Szef intendentury mjr Sato Sie­
go polecił świadkowi obliczenie 
niezbędnej ilości pokarmu dla 3 
milionów szczurów, które należy 
wyhodować najdalej do września 
1945 roku.

W dalszym ciągu trybunał prze 
słuchał świadka Segosi Keniczi. 
Świadek Segosi Keniczi był pra

świadeig
płk. Misina Takajuki, były na­
czelnik wywiadu przy sztabie 13 
armii japońskiej. Opisuje on ope 
racje, przeprowadzone w roku 
1942 przez japońskie wojska w 
Chinach.

Gdy 13 armia została zmuszona 
przez wojska chińskie do odwro­
tu __ rozpylono bakterie dżumy.

dzień 30 grudnia —  drugą roczni­
cę obalenia monarchii i proklamo­
wania republiki ludowej.

Rumuńska klasa robotnicza 
uczciła to święto spełnieniem 
wszystkich przyjętych zobowią­
zań. 5.100 przodowników pracy 
robotników i inżynierów udekoro­
wanych zostało orderami i meda­
lami pracy.

W  Bukareszcie odbyła się 29 
bm. uroczysta akademia w sali 
„Patria“ . Na akademii obecni byli 
członkowie rządu z premierem 
Grozą na czele, przewodniczący 
Prezydium Wielkiego Zgromadze­
nia Narodowego —  prof. Parhon, 
władze naczelne Rumuńskiej Par­
tii Robotniczej, przedstawiciele 
korpusu dyplomatycznego, przed­
stawiciele Wojska, organizacji 
społecznych i politycznych.

Minister Spraw' Wewnętrznych 
—  Georgescu wygłosił przemówie­
nie, w którym podkreślił, że oba­
lenie monarchii i proklamowanie 
Republiki Rumuńskiej stało się 
możliwe jedynie dzięki wyzwole- 

; niu Rumunii przez Armię Ra- 
| dzieeką. Mówca zanalizował ob- 
! szernie sytuację wewnętrzną kra- 
| ju, podkreślając poważne sukcesy 
i we wszystkich dziedzinach życia 
i politycznego, gospodarczego i kul- 
j turalnego. ą
| Na zakończenie akademii zebra- 
I ni uchwalili tekst telegramu do
! generalissimusa Stalina.

S|s „J e d n o ś ć  Robotnicza“
t M f ą g j r u s j l 9m  M )  p i * * © # *

produkcją bomb porcelanowych^ j rzeczywisty członek Akademii 
których wnętrze napełniano zadżu j .Nauk Lekarskich ZSRR .— Zu 
miony mi pchłami, Świadek szcze- j ko w  — który referuje sądowi o- 
gółow-o opisuje stronę techniczną | pinię biegłych, 
produkcji tych bomb. | Ekspertyza dała wyniki następu

» „ „ „ „ u « » ; «  -Mące: Praca eksperymentalna o-
P 0 g W 3 lC S f l l©  raz produkcja formacji Nr. 731 i

formacji Nr. 100, z uwagi na swój 
specyficzny charakter i treść." 
wskazuje, że celem działalności 
obu tych formacji była produkcja 
broni bakteriologicznej oraz stu-

M l

W dn. 30 bm. na nowym pol­
skim rudowęglowcu s/s „Jedność 
Robotnicza“ odbyła się uroczys­
tość podniesienia bandery przecl 
wyruszeniem w pierwszą podróż 
eksploatacyjną.

Na statku od wczesnych go ­
dzin rannych panował ożywio­
ny ruch. Kierownicy działu 
wyposażenia okrętów tow.tow. 
Stocki, Dziennik i Landzianow- 
ski doglądali robót uzupełniają 
cych, które wykonywali robot­
nicy różnych brygad stocznio­
wych. O godz. io rozległ się 
sygnał syreny okrętowej, oznaj 
miający o wciągnięciu bandery 
&a maszt statku. Załoga stanę- i 
>a na baczność, salutuJat robot

nicy odkryli głowy. W tym mo­
mencie podeszły holowniki 
.żb ik“ i „Atlas“ , które wzięły 
statek na hol. Odprowadzony 
od nabrzeża statek przeciągłym 
rykiem syreny, pożegnał załogę 
Stoczni, udając się do Basenu 
Górniczego po załadunek pierw 
szej partii eksportowego węgla.

S/s „Jedność Robotnicza“ po 
zakończeniu załadunku odpły­
nie do Belgii. Obecnie robotnicy 
stoczniowi przystępują do wy­
kończenia trzeciego z kolei ru- 
dowęglowca s/s ,3 rygada Ma­
kowskiego“ .,

H. PAWELCZYK
koresKaSent robotniczy.

warunków kapitulacji
W dalszym ciągu zeznaje świa- ( 

dek Saito Kubawara, Świadek j 
zeznaje, że w sierpniu 1945 roku 
w  chwili kapitulacji, gdj7 armia 
kwantuńska złożyła już broń, 
współpracownicy formacji ̂ Nr. 100 
zarazili nosacizną 60 koni. które 
popędzono w  kierunku nadciągają 
cych oddziałów Armii Radziec-

Biegły wskazuje również, że. ja­
pońskie formacje bakteriologiczne- 
Nr. 731 i 100, liczyły na to, że za* 
stosowanie tej broni doprowadzi 
do rozszerzania się w olbrzymim 
zasięgu wszelkich epidemii ł do 
unicestw iania ludzi w najbardziej 
masowych rozmiarach. Gdyby za

WARSZAWA (PAP). Z okazji 
rocznicy proklamowania Ludo­
wej Republiki Rumunii odbyła 
się 30 bm. w sali Teatru Pol­
skiego w Warszawie uroczysta 
akademia.

Z całego świata

klej, celem spowodowania epide- * epidemicznych—formacje Nr. 731 
n,;{ 7 i 100 armii japońskiej opraeowy-

'Świadek Saito Kubawara pod- i wały metody sztucznego rozpo 
kreślą, że było to w sierpniu 1945 | 
roku — po kapitulacji armii kwan 
turskiej.

Z kolei zeznaje świadek Hataki 
— pracownik cywilny formacji 
Nr. .100, który był osobiście obec­
ny, gdy w  specjalnym izolatorze 
dokonywano, eksperymentów nad 

j dwoma Rosjanami i dwoma Chiń 
I czykami. Eksperymentów dok on y- 
i wali „pracownicy naukowi".

mierzenia japońskich formacji ba ,: A  MOSKWA ¿8 bm. lozpoczełaktenologicznych uległy urzeczywi w* M-0Skwie „ Pkada Moidawsktej Mn- 
sinieniu —  konkluduje biegły — j  j^gi t rau>-4. W Dekadzie weźmie 

dia nad sposobami skutecznego jej | powstałby stan zagrożenia nie | u<ńtą» ponad «V im »o/tTorów? “tóiei 
stosowania. Biegły Zuków oświact j tylko dla krajów biorących udział Mołdawskiej . . .. , !
cza że w  odróżnieniu od epide- { w  wojnie, lecz również dla kra- 
miologii naukowej, która od stu- , jów neutralnych, 
leci bada i Opracowuje sjpsoby } Na. tym postępowanie. doWodo- 
zapobiegania i likwidacji hhorób (■wę zakończono.

| 29 bm. w godzinach wieczor­
nych trybunał udzieli] głosu o- 

< skarżycielowi publicznemu — pro 
u szechniania chorób epidemiez- 1 kuratorowi Smirnowowi.

Tow. Palmiro Togliaiti
przybył do Warszawy

WARSZAWA PAP. Tow. P a l- , drodze * Moskjyy zatrzymał *tę 
miro Togliatti, sekretarz generał ] yvarsZawie i 30 bm. wiecz«- 

! ny KC Włoskiej Partu Komum- i , ., _
i stycznej i poseł do parlament«, w ! rfm> u“ ii’ s,ę [ u

\vakówt muzyków i tancerzy.
| 0  fj KIN . Chińska Uga D e mokra - 
! tyczna postanowiła przyjąć wspólny 
1 program Politycznej Rady Konsulta­
tywnej Chin Ludowych jako swój 
własny program.
^  BRUKSELA. Belgijski Związek 

Obrońców Pokoju postanowił podjąć 
intensywną kampanie przeciwko od­
radzaniu reakcyjnych i faszystów- 

j skich Niemiec zachodnich.
} 0  LONDYN. W  ciągu li miesięcy br 
i zanotowano w Anglii 1251 strajków, w 

których wzięło udział około 424 tys 
robotników.

r 0  TASZKENT. Studio w Taszkencie 
nakręciło film dokumentarny pod ty 
tulem „Radziecki Uzbekistan“, przed 

i stawiający wspaniały rozw;ój gospo 
i darczy i kulturalny Republiki Uzbee 
i klej w okresie 25 lat istnenia Repu 
i bliki. ..Radziecki Uzbekistan“ jest 4 

filmem pełnometrażowym, nakręć» 
nym od chwili narodzin filmu uzbe*.

I kier«.
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Rozzuchwalona reakcja
Zamach bombowy na Ambasadę Polską w Paryżu jest zbrod­

niczym wyrazem prowokacyjnej polityki, jaką reakcja francu­
ska prowadzi od dłuższego czasu w  celu zaostrzenia stosunków 
między Francją i Polską. Rozzuchwalona /eakoja francuska, za­
chęcona polityką prowokacji, szykan 1 prześladowań ze strony 
władz francuskich, uważa, że można już dynamitem wyrażać 
nienawiść do państw, które nie dały się zaprząc w jarzmo impe­
rializmu.

Przed kiikii dniami w paryskim wydaniu „New York Herald 
Tribune“ ukazał się artykuł dobrze poinformowanego dzienni­
karza amerykańskiego, Whitę‘a, który dość wyraźnie odsłania ku- 
iisy polakożerczej nagonki władz francuskich.

„Rząd francuski — pisał White — skorzystał z pretekstu 
„afery Robineau“ , aby rozpocząć serie prowokacyjnych wystąpień 
wobec Polaków'". „Francuzi — przyznaje szczerze White — 
przeprowadzili akcję szybko i brutalnie. Przeprowadzili ją tak 
szybko, że natychmiast było jasne, iż odpowiednie rozkazy były 
wydane z góry i to już bardzo dawno“ . Przy okazji Wilite dodał, 
że nie wzbudza w nim wątpliwości fakt, że francuscy dyplomaci 
w Polsce uprawiali działalność szpiegowską, dywersyjna i sa­
botażową. Reakcyjny tygodnik francuski „Carrefour“ również 
cynicznie fakt ten potwierdzą, wyrażając żal, że sprawa Robineau, 
„ujawniła słabość i braki francuskiego wywiadu“ . „Wystarczy 
rzucić okiem na roczniki Qua¡ d'Orsay, by dowiedzieć się, który 
z dyplomatów pełni funkcje dyplomatyczne w istocie, a który 
jest dyplomatą jedynie z pozoru“ .

O cóż więc chodzi władzom francuskim? Chodzi o systema­
tyczne pogarszanie stosunków z Polską. Chodzi o wykonanie 
jednego fragmentu programu anglo - amerykańskich imperiali­
stów „zimnej wojny“ z krajami demokratycznymi. Temu celowi 
służyły wszystkie dotychczasowe prowokacje od gestapowskiego 
nalotu na organizacje polskie, poprzez aresztowanie i bicie dzia­
łaczy polskich, do bezprawnego więzienia wicekonsnla Szczer- 
bińskiego.
, Władze francuskie stworzyły klimat, w którym reakcja fran­
cuska ima się dynamitu, rzucanego na Ambasadę R. P. w Paryżu, 
w  usłużnej gorliwości dla Mocha i jego kompanii. Władze fran­
cuskie stworzyły warunki, w  których bezpieczeństwo polskich 
placówek dyplomatycznych jest zagrożone.

Im większe jednak są prowokacje rekay.it francuskiej, tym 
serdeczniejsze są wobec Polski Ludowej manifestacje uczuć indu 
francuskiego. Wczorajsze glosy postępowej prasy francuskiej, któ­
ra wręcz czyni rząd francuski odpowiedzialnym za zamach bom­
bowy, wystąpienie Towarzystwa Przyjaźni Polsko - Francuskiej, 
podobnie, jak i przy dawniejszych prowokacjach, wystąpienia klasy 
robotniczej Francji, są tego dowodem.

Naród polski ceni sobie wysoce uczucia przyjaźni ludu fran­
cuskiego. Wrogowie ludu francuskiego, żywioły reakcyjne, za­
przedające Francję imperializmowi anglo - amerykańskiemu pro­
wokacjami i bandyckim dynamitem pragnący popsuć stosunki 
Francji i Polski, więzów tej przyjaźni nie zdołają zerwać.

Polska opinia publiczna z oburzeniem piętnuje zbrodnicze 
napaści reakcji francuskiej i protestuje przeciw ko polityce rządu 
francuskiego, * której zbrodnie te wyrastają.

W  R O C ZN IC Ę  PO W ST A N IA
KRAJOW EJ RADY NARODOWEJ

„Proklamowanie Krajowej Ra­
dy Narodowej było aktem rewo­
lucyjnym, który zapoczątkował 
nowy okres w walce klasy robot­
niczej i narodu“. Tymi słowami 
towarzysz Bierut określił istotę 
aktu politycznego, którego szóstą 
rocznicę • dziś obchodzimy, aktu 
powstania Krajowej Rady Narodo 
wej — „jako faktycznej repre­
zentacji politycznej narodu pols­
kiego, upoważnionej do wy stępo­
wania w' imieniu narodu i kiero­
wania jego losami...“  (Z „Manifes­
tu demokratycznych organizacji 
społeczno - politycznych i wojsko 
wych“).

Rewolucyjne znaczenie prokla­
mowania Krajowej Rady Narodo­
wej polegało na tym, że w KRN, 
a następnie w  PKW N naród pol­
ski uzyskał naczelny organ kie­
rujący walką.przeciwko najeźdź­
cy hitlerowskiemu w naściślej- 
szej łączności z walką o władzę 
polityczną dla mas pracujących, 
% walką o nowy ustrój społeczny.

Przed fi laty w  noc sylwestrową 
towarzysz Bierut mówił: „Fałszy- 
w a i zgubna dla Polski polityka 
kół reakcyjnych usiłowała we­
pchnąć naród polski na bezdroża 
wstecznych dążeń, osłabić i spara 
liżować jego zdolność do walki z 
okupantem niemieckim, doprowa­
dzić Polskę do niebezpiecznego 
konfliktu z. najważniejszym jej 
sąsiadem na wschodzie, Związ­
kiem Radzieckim. Wszystko to 
zmierzało do zabezpieczenia re­
akcji ponownego zdobycia wła­
dzy w Polsce... Naszym zadaniem 
jest... odebrać raz na zawsze ban 
krutom reakcyjnym możliwość 
ujmowania steru rządów i wy­
stępowania w imieniu narodu“.

Jaka była bowiem w owym cza 
sie sytuacja polityczna? Dla każ­
dego było już rzeczą widoczną, 
że armia hitlerowska przegrała 
wojnę i że zwycięstwo Związku 
Radzieckiego jest bliskie. Armia 
Radziecka zbliżała się do granic 
Polski, niosąc wyzwolenie naszym 
ziemiom i naszemu narodowi. Re­

akcja polska, sprzymierzona z re­
akcją międzynarodowa, czyni 
wszystko, aby niedopuście do 
zwycięstwa ludu pracy w  Polsce. 
Reakcja polska nie waha się 
przed zastosowaniem żadnycij 
środków w  tej walce. Wystarczy 
przypomnieć, że w  1943 r. delega­
tura rządu londyńskiego zorgani­
zowała t. zw. ‘Polski Korpus Bez 
pieczeństwa, jako organ mający 
za zadanie masowo likwidować bo 
jowników o władzę ludową, tych 
którzy — po wyzwoleniu kraju

rzyć organ kierowniczy, podzieni- j wzmożeniem nie przebierającej \ 
ńy ośrodek władzy. Takim erga- ! środkach walki z ruchem rewo 
nem kierowniczym, podziemnym lucyjnym, wzmożeniem mordów
ośrodkiem władzy politycznej, sta 
ła się właśnie Krajowa Rada Na­
rodowa.

Jakim warunkom politycznym 
musiał zadośćuczynić taki ośrodek 
władzy podziemnej, żeby być z,do! 
nym do wykonania wielkiego za 
dania niedopuszczenia do powro­
tu władzy reakcyjnej i przejęcia 
władzy przez lud pracujący? O- 
środek taki winien był zjednoczyć

przez Armię Radziecką mogliby ! wszystkie rewolucyjne i demokra- 
pokierować walką mas ludowych I tyczne siły narodu i to zjednoczyć 
i wziąć na siebie ciężar władzy, je pod kierownictwem klasy ro-

Pierwsse historyczne posiedzenie Krajowej 
w noc sylwestrową 19Ą3 r.

Rady Narodowej

Z tego «»kresu datuje się też warno 
żenię współpracy reakcji polskiej 
z okupantem niemieckim, przeciw 
ko ruchowi rewolucyjnemu, prze­
ciwko PPR i Gwardii Ludowej.

Dla sparaliżowania zbrodni­
czych planów' reakcji, dla zjedno­
czenia wszystkich sił patriotycz­
nych i ludowych do walki o wła­
dzę polityczną, trzeba było utwo-

Budżet tegoroczny wykonany z nadwyżka
374 miliardy i\  na inwestycje w 1950 roku
Ustawa o powołaniu Głównego Komitetu Kultury Fizycznej
Owa posiedzenia Sejmu Ustawodawczego RP

WARSZAWA (PAP). Obrad om 73-ciego posiedzenia Sejmu 
Ustawodawczego, które odbyło się w dniu 30 grudnia 1949 r. 
nrzewodniczył wicemarszałek Zambrowski. Na ławach rządo­
wych zasiedli członkowie rządu z premierem 
wicepremierem Korzyckhn i Marszałkiem 
skim na czele.

Cyrankiewiczem, 
Polski Rokossow-

Na wstępie Izba postanowiła 
odesłać szereg projektów ustaw 
do odpowiednich komisji. Z ko­
lei, na miejsce zwolnionych ze 
stanowiska sekretarzy Sejmu — 
posłów: Feliksa Baranowskiego 
i Stefana Baneerza z PZPR, 
Lesława Wysockiego z SD i Hen 
ryka Trzebińskiego z SP. Sejm 
zatwierdził nowych sekretarzy 
Sejmu: Włodzimierza Reczka i 
Helenę Jaworską z PZPR, K a ­
rola Strzałkowskiego z SD i Sta 
nisława Małolepszego z SP.

Następnie poseł Aleksander j 
Kubicki (ZSL) złożył sprawoz­
danie-o rządowym projekcie u- j 
stawy o ratyfikacji konwencji, 
dotyczącej światowej organiza­
cji meteorologicznej. W  drugim 
i trzecim czytaniu Sejm uchwa 
Jił ustawę jednomyślnie.

Sprawozdanie o rządowym 
projekcie ustawy w sprawie 
zmiany rozporządzenia Prezy­
denta R- P. o zakładach lecz­
niczych złożył poseł Dura. 
•ZSL). Zmiana ustawy została

lenia kadr, nadzór nad działal­
nością akademii i studiów wy­
chowania fizycznego, jak rów­
nież nadzór nad produkcją i 
rozdziałem sprzętu sportowego 
oraz nad planowaniem inwesty­
cji i urządzeń sportowych. 
W skład Komitetu wejdą przed­
stawiciele najbardziej zaintere­
sowanych ministerstw, CRZZ, 
ZMP, „SP“ , ZHP, CUSZ oraz 
zrzeszeń sportowych. Na czele 
Komitetu stoi przewodniczący 
mianowany przez Prezydenta 
R. P.

Przemawiający w dyskusji 
dyrektor Głównego Urzędu Kul­
tury Fizycznej —  pos. Motyka 
(PZPR) stwierdził, że ustawa 
ma zasadnicze znaczenie dla 
dalszego rozwoju kultury fizycz 
nej i sportu w Polsce Ludowej, 
bowiem gwarantuje, że rozwój

. pracujący cli. W  głosowaniu i ustawę o prowizorium budżeto- 
I uchwała została przyjęta jed- | wyru.
j nomyślnie. j Poseł Kisiel (ZSL) złożył spra-
j Poseł Beluch-Beloński (PZPR) i wozdanie w sprawie rządowego 
i zreferował projekt ustawy ó | projektu o zmianie ustawy o oby 
i zmianie ustawy o zasiłkach i-| watelskich komisjach podatko- 
I pomocy dla osób pozostałych , wych i lustratorach społecznych.
| po uczestnikach ruchu podziem ! Mówca stwierdził, że po dwóch 
i nego i partyzanckiego poleg- , łatach działania ustawy stało się

dywersji politycznej oraz jeszcz 
ściślejszym zacieśnieniem współ 
pracy z okupantem.

W tym niełatwym okresi 
część kierownictwa PPR na czel 
z totv. Gomułką przejawiła opc 
tunistyczne tendencje, które ja 
mówił towarzysz Bierut na Kon 
gresie Zjednoczeniowym — „fak 
tycznie prowadziły do znieksztal 
cenią myśli przewodniej KRN.
i w  konsekwencji do wycofani
się z pozycji uznania kierownicze 
roli klasy robotniczej W walce 
władzę państwową“ .

Pozycja zajęta wówczas prze 
oportunistów była pozycją kapi 
tulacji przed wrogiem klasowy»
1 była to próba ucieczki z fron 
tu walki w  decydującym nwmen 
cie, Próba zabezpieczenia pozy 
cji Mikołajczyka, Kwapińskiego 
innych, oddanych całą duszą re 
akcji wodzów WRN i PSI,.

Źródłem tej kapitulanckiej P» 
stawy było niedocenianie sił ki* 
sy robotniczej, niedocenianie *i 
sojuszu robotników i chłopów 0 
raz nacjonalistyczne wypaczani 
wyzwoleńczej polityki ZSRR- ni 
zrozumienie i niechęć zrozumie 
nia przodującej roli ZSRR 
W KP(b) we froncie walki z 
perializmem, nieufność do ZSRI 

Tendencje te ujawnione prze 
grupę Gomułki na tamtym za 
kręcie dziejowym rozwijały 
ujawniły się z nową siłą w  °kre 
sie zrodzenia się prawicowego 
nacjonalistycznego odchylenia t 
partii. Walka z ówczesnymi pra 
wicowymi i nacjonalistycznym 
tendencjami kapitulanckimi za 
pewniła naszemu ruchowi roz
mach ł siłę potrzebne dla zdo 
bycia i utrwalenia władzy ludo 
wej. Walka ® prawicowym i nac 
jonalistycznym odchyleniem '  
następnym okresie i rozgromieni 
tego odchylenia stworzyły waran 
ki potrzebne dla dalszego niepo 
wstrzymanego marszu naprzód.

\V TEJ SAMEJ GODZiNIi 
W KTÓREJ PRZED 6 L A T  
TOWARZYSZ, BIERUT POD 
DAŁ POD GŁOSOWANI! 
DEKLARACJE k r a j o w e  
RADY NARODOWEJ — ROZ 
POCZYNAMY PRACĘ NAl
REALIZACJĄ 6-LEXNIĘq ( 
PLANU BUDOWY pODSlĄY 
SOCJALIZMU W POLSc*
ROZPOCZYNAMY WAŁRĘ i 
POKONANIE WSZYSTKlci
TRUDNOŚCI I PRZECI
WIKNSTW. JAKIE NAS v,< 
TEJ DRODZE CZEKAJ A-

łych w walce o wyzwolenie Pol- 
j ski spod najazdu hitlerowskie- 
! go. Poseł Beluch-Beloński zre- 
j ferował również dekret z 26 
| października rb. zmieniający 
dotychczasowe przepisy o za­
siłkach i pomocy dla ofiar wro­
gów demokratycznego ustrój u 
Polski.

Nowa ustawa przewiduje, że 
wojew. komisje weryfikacyjne 
zbadają prawa osób, które do­
tychczas otrzymywały zasiłki. 
Orzeczenie komisji może pozba­
wić prawa do zasiłku osoby nie 
odpowiadające przepisom zno­
welizowanej obecnie ustawy. 
Izba jednogłośnie uchwaliła 
poselski projekt ustawy oraz 
zatwierdziła dekret.

__ Na tym wyczerpany został
ten odbywać się będzie w po- j porządek dzienny 73 posiedze- 
wiązaniu z potrzebami mas ; nia.

7 4  P O S I E D Z E N I E ^

Na wstępie posiedzenia, k tó -iw ym  planem gospodarczymZSLi). ¿miana ustawy zostaia *^*^«w*.*~, v . ' \ ± % .ii % „  w «*«*«
orze? Selm jednomyślnie uchwa rego obradom przewodniczył w i ! Wobec tego,/ze plan ten będzie
prze? sejm  jeanomysnue ce^ arszałek- Roman Zambrow- i przedłożony w styczniu 1950 ro-

I ot! t>rzvieła wniosek wr ' ku, zasadnicza debata nad ca-

SU S | *•“ » ~  ”k
1¡ 5  i

Ustawa uchwalona została jed- j '?esz, 1. teiubu
nnmriinio członkowie: z ramienia Klubunomysime. pZPR _  poseł KłosjewłcZ) z

W  t r o s e s  O t ę ż y z n ę  , Klubu ZSL -  posłowie: Cha-
daj, Kołodziejczyk, Pokrzywa i 
Sadrakuła. Izba zaakceptowała 
również powołanie nowych za­
stępców członków Komisji P la­
nu* Gospodarczego i Budżetu 
oraz odwołaj! ie niektórych

jasne, jak pożyteczne wyniki daje 
współpraca instytucji państwo­
wych z czynnikiem społecznym. 
Dlatego też staje się konieczne 
przedłużenie ustawy do dnia 31. 
grudnia 1950 r. W  drugim i trze­
cim czytaniu projekt zmiany usta 
wy przyjęty został jednomyślnie.

Sprawozdanie o rządowym pro­
jekcie ustawy o zmianie dekretu 
z dn. 13 września 1946 r, o wy­
łączeniu ze społeczeństwa polskie 
go osób narodowości niemieckiej 
złożył poseł Pąbrowicz (PZPR), 
stwierdzając, że zmiana ustawy 
ma jedynie na celu przedłużenie 
terminu ważności ustawy do dnia 
31 grudnia 1950 r. W  drugim i 
trzecim czytaniu projekt zmiany 
ustawy został przyjęty jednomyśl 
nie.

Sprawozdanie o rządowym pro 
jekcie ustawy o zmianie niektó­
rych przepisów dekretu z dn. 7 
kwietnia 1948 r, o wywłaszczeniu 
majątków zajętych na cele uży­
teczności publicznej w okresie 
wojny 1939

botniczej, jako przodującej i naj 
bardziej rewolucyjnej siły naro­
du, zdolnej do 'poprowadzenia
Polski do walki o demokrację i 
socjalizm.

Krajowa Rada Narodowa w  
całej pełni uczyniła zadość tym 
warunkom. Jak podkreślił towa­
rzysz Bierut — „Krajowa Rada 
Narodowa była pierwszą formą 
współdziałania organizacyjnego i 
politycznego wszystkich demokra 
tycznych i rewolucyjnych sil na­
rodu pod przewodem klasy robot­
niczej...“

Przewodnictwo klasy robotni­
czej, hegemonia klasy robotni­
czej, była tym czynnikiem, który 
decydował o r e w o lu c y jn y m  
s nie oportunistycznym charak^ i 
terze frontu narodowego. Hege- j 
monią klasy robotniczej i po- i 
myślnie realizowany program j 
współpracy z Armią Radziecką 
sprawiły, że podziemny ośro­
dek władzy, jakim była Krajo­
wa Rada Narodowa stał się 
ośrodkiem władzy mas ludowych 
•z klasą robotniczą na czele, za­
rodkiem późniejszej władzy ln-
dowej jako formy dyktatury | wje 5 technicy przenO’»1“  f«S lo

wego otrzymali w roku bmże tyti 
łem premii za wysluf?? *at 8Qj 
milionów rubli, , ,

Premie za wysług? at, "  -' I*'» 
cańe są rokroclni* górmkon 
radzieckim, pracują0' nl w. Pr*e
mvśle węglowym nl* Im,leJ. ni, 
rok. Wysokość premii wynosi ot 
10 do 30 proc. zarobku roczneg« 
w zależności od okresu pracy w

£00 miln. rubli prani
otrzymali górnicy v

Radzieccy górnicy, inżynier,,

proletariatu.
Reakcja polska zdawała sobie 

dobrze sprawę z charakteru po­
wstałej w  noc sylwestrową 1943 
roku Krajowej Rady Narodowej.

Reakcja polska wiedziała, że 
utworzenie KRN oznacza prze­
kreślenie- jej rachub i planów po­
litycznych na zdobycie władzy w 
Polsce powojennej. Na powstanie 
KRN reakcja zareagowała też górnict" ie.

Broń pod ołtarzem i amunicję w trumnach
przechowywali księża-zbrodniarze
Proces przed sądem u-ajskolŁ18ni iU Bzeszoutie

że na poleceni® członka bandyRZESZÓW PAP. W drugim 
dniu rozprawy przeciwko oskarżo­
nym o współpracę z  dywersyjno- 
rabunkowymi bandami NSZ sąd 
przesłuchiwał w dalszym ciągu 
ks. KUŁAKA. W  toku wyjaśnień 
oskarżonego prokurator zwrócił 
uwagę sądu na fakt przechowy­
wania zboża dla bandy przez 
osk. Kułaka. Zboże, złożone u księ 
dza, pochodziło z rabunku, jakie- 

1945 referował rów-1 go dokonała banda w Zarządzie

fizyczną narodu
Ożywioną dyskusję wywołało 

sprawozdanie komisji prawni­
czej i regulaminowej oraz zdro­
wia o rządowym projekcie li­
sta wy o organizacji spraw kul­
tury fizycznej i sportu. Projekt 
ustawy referował poseł Zającz­
kowski (PZPR ).

Przewidziane w ustawie po­
wołanie przy prezesie Rady 
Ministrów —  Głównego Komi­
tet”  Kultury Fizycznej, zapew­
ni jednolite kierownictwo i kou 
trolę całokształtu spraw kultu­
ry fizycznej w oparciu o szero- 
ki udział masowych organizacji 
społecznych. Do zadań Komite­
tu należeć będą «prawy *«ko-

członków.

Zrównoważony budżet
Poseł Rataj (ZSL), który w 

imieniu Komisji Planu Gospo­
darczego i Budżetu złożył spra­
wozdanie o rządowym projek­
cie ustawy o prowizorium bu­
dżetowym na okres od 1 stycz­
nia do 31 marca 1950 roku pod­
kreślił, że całość preliminarza 
budżetowego, przedłożonego 
przez rząd powinna być rozpa­
trywana w łączności z narodo-

musi ulec przesunięciu. Ciąg­
łość jednak gospodarki urzę­
dów ł instytucji musi być za­
chowana. Stąd płynie koniecz­
ność ustalenia prowizorium bu­
dżetowego na I kwartał w wy­
sokości 1/4 całości kredytów, 
przewidzianych w przedłożeniu 
rządowym.

Podobnie jak w latach ubieg­
łych, budżet na rok 1950 bę­
dzie całkowicie zrównoważony. 
Poseł sprawozdawca podaje w 
związku z tym, że według pro­
wizorycznego zamknięcia —  
wykonanie budżetu tegorocz­
nego , przynosi nadwyżkę.

Z ogólnej sumy 843 miliardów 
zł wydatków budżetowych w roku 
przyszłym, dotacje budżetu pań­
stwowego na sfinansowanie inwe­
stycji wynoszą 374 miliardy zł. 
Jeżeli nie liczyć nowych pozycji w 
wydatkach budżetowych, to porów 
nanie tych wydatków z budżetem 
na rok 1949 wykazuje wzrost o 11 
■proe. Seim iednemyśltd* uchwalił

nież poseł ljąbrowicz (PZPR) 
Zmiany przepisów dekretu doty­
czą usunięcia pewnych nieścisłości 
w sformułowaniu dawnego brzmię 
nia dekretu. W  drugim i trzecim 
czytaniu projekt ustawy został 
przyjęty. .

Zamykając posiedzenie wicemar 
| szalek Zambrowski życzył wszyst- 
; kim zezbranym pomyślnego Nowe 
go Roku co zostało odwzajemnione 
przez Izbę długotrwałymi oklas­
kami.

Miejskim miasta Sieniawy.
Z kolei złożył zeznania osk. 

TYTU ŁA. Opowiedzi&ł on szczegó 
łowo o magazynie broni dla ban­
dy „Mewa“ pod ołtarzem w ko­
ściele w Gniewczynie. Tytuła 
podkreśla, że ks. Zub po wydaniu 
zmagazynowanej broni pieczoło­
wicie doglądał jej transportu a 
nawet sam transport ten konwo­
jował.

Oskarżony Stanisław Niemiec 
grabarz z Gniewczyna przyznał,

Rozszerzenie umowy handlowej
między Polską i demokratycznymi Niemcami

BERLIN PAP. W  wyniku prze 
prowadzonych rokowań zawarto 
w dniu 29 grudnia 1949 r. mię­
dzy Rzeczypospolitą Polską i 
Niemiecką Republiką Demokra­
tyczną dodatkowy układ, rozsze­
rzający znacznie dotychczasową 
umowę handlową z dnia 29 marca 
1949 roku.

W ramach nowego układu Pol­

ska dostarczy Niemieckiej Repu­
blice Demokratycznej dodatko­
wych ilości węgla kamiennego, 
koksu, nasion i innych towarów.

Dostawy Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej dla Polski obej­
mują _
sztuczne, armatury parowo - w od 
ne, meble i wyroby z drzewa, taś­
my filmowe, wyroby ie szkła oraz 
artykuły użytkowa,

„Mewa“ niejaki®*0 Rachwało* 
rkiego, rozkop»* 'v nocy Srób , 
wydał bandytom trumnę nałado.
vvaną amunicji; , ,

Następnie zarządził ot\v r̂ 
cie postępowania dowodowego « 
przesłuchał świadków, świadek 
KAROL ZIOMk*; zeznał, ze ks. 
Zub nastawiony wrogo do u- 
s trój u Polski Ludowej, czemu da­
wał wyraz W publicznych wypo­
wiedziach. . Zub . «tnndma,
świadkowi orgam*°wanie kuł mło.
dzieży wiejskiej ,, w ici

Świadek MIECZYSŁAW K-ROL 
stwierdził, iż brał udział w trans, 
portowaniu brom z kościołów ^ 
Tryńczy i Gniewczynie wraz z <s. 
Hubem, który też asystował Przy 
ekspediowaniu transportu.

świadek opowiedział następnie
o terrorystycznej i dywersyjnej 
działalności bandy „Mewa . Ban-. 
da mordowała działaczy demokra. 
tycznych, dokonywała rabunków j 
aktów sabotażu. Wśród zamordo­
wanych było wielu Żydów- swie .
dek uważa, że mordowani® ¿Joow
było celową kontynuacji z rodni- 
czej działalności GesWI»-

Świadek ks. HBNRYK UCH. 
M AN zeznał, że wypożyczył oskaj 
żonemu Zubowi przybory liturgicj 
ne, gdy ten ostatni odjeżdżał by 
odprawić mszę połową dla oandy.

Uchman przyznał, —tów, Ks. -  - . , „
p vz  ̂i TC'  ̂ Bftndyy

ze
szaty

w szczególności: nawozy 1 kościelne i sprzęt hturg ’ r?'’ bowane przez bandytów w cerk-
’VNa''tym rozpraw« Pr*erWR»e do 

i dni* n»*t*pnego.
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W spółpraca członków spółdzielni z kierownictwem
usprawni zaopatrzenie ludzi pracy
jŁ  d o r o c z i s e g o  « f O S S |

Dnia 29 bm. w sali GSS „Spo - 
Jem“ we Wrzeszczu, odbyło się do 
roczne zebranie delegatów Gdań­
skiej Spółdzielni Spożywców. W 
zebraniu wzięli udział ponadto 
przedstawiciele PZPR, ORZZ, 
Związku Zawodowego .Spółdziel­
ców, Ligi Kobiet i poszczególnych 
zakfaciów pracy z terenu Gdań­
ska.

Sprawozdanie z działalności 
GSŚ za okres od czerwca 1948 r. 
cio 30 listopada 1949 r. złożył prze 
wodniczący Zarządu tow. Ła- 
szewsM.
WZROST LICZBY CZŁONKÓW 

I  ILOŚCI SKLEPÓW
Okres sprawozdawczy cechuje 

rozwój placówek GSS. Podczas 
gdy w  roku 1948 ilość członków 
wynosiła 7.135. osób, w  roku 1949 
liczba ta wzrosła do 9.000 osób. 
Największy napływ członków za­
znaczył się w  okresie współzawod 
nietwa ze spółdzielczością czecho­
słowacką, kiedy to zarejestrowa­
no 4.697 nowych członków. W ro­
ku 1949 zorganizowano komitety 
sklepowe, dzięki którym uspraw­
niono znaczńie zaopatrzenie skle­
pów w  dzielnicach robotniczych 
w niezbędne artykuły.

Ilość placówek handlowych w 
okresie sprawozdawczym zwięk­
szyła się o 27 sklepów, w tym 9 
spożywczych, 8 masarskich, I  
sklep wielobranżowy i wiele in ­
nych. Nowe sklepy powstały we 
wszystkich dzielnicach miasta, w 
tym: w  Górkach Zachodnich, w  
Porcie Kaszubskim i Brzeźnie. 
Obecnie GSS prowadzi 106 skle­
pów.

Dział produkcji uległ również 
rozrostowi. GSS posiada Z ma­
sarnie, 7 piekarń, 2 młyny i 1 roz 
lewnię piwa.

o 15%. Do wykonania planu przy 
czyniło się przede wszystkim 
współzawodnictwo pracy, w  któ­
rym bierze udział 73% personelu 
GSS. W ciągu bieżącego roku 
spółdzielnia zaoszczędziła 14 mi­
lionów złotych.

PLANY NA ROK 1950.
Gdańska Spółdzielnia Spożyw­

ców planuje na rok 1950 przede 
wszystkim uruchomienie 27 no­
wych placówek handlowych w 
dzielnicach robotniczych, zwięk - 
szenie ilości stołówek o dalszych 
20. gospod — o 3 i uruchomienie 
piekarni mechanicznej „Motlawa". 
W związku ze zwiększoną ilością 
placówek masowego żywienia, 
przewidziano uruchomienie tu­
czami dla 150 świń. Poza tym w 
sezonie letnim projektuje się o- 
twarcie gęstej sieci kiosków i 
sklepów z napojami chłodzącymi, 
owocarni oraz znaczne zwiększę 
nie ilości wózków ruchomych w 
celu zaopatrzenia wszystkich 
dzielnie miasta w  świeże owoce. 
W związku z. otwarciem nowych 
placówek handlowych, spodzie­
wany jest wżrost obrotów o 50%. 
WIĘCEJ UWAGI POŚWIĘCIĆ 

DZIELNICOM ROBOTNICZYM
Po sprawozdaniu wywiązała się 

ożywiona dyskusja. Przedstawi­
ciel ORZZ tow. Chwalisz stwier­
dził niedostateczne zaopatrzenie 
sklepów GSS w  dzielnicach robot 
nlczych w  drobną galanterię i ma 
teriały szkolne. Sieć gospód spół­
dzielczych powinna objąć również 
dzielnice robotnicze. Przedstawi­
ciel „Portorobu“ tow. Kostusiak 
podkreślił, iż należy prowadzić w 
sklepach spółdzielczych bezwzglę 
dną walkę z kumoterstwem, któ­
ra powinny podiać przede wSzyst 
kim Komitety Sklepowe oraz wła

cje. Przedstawicielka Akademii 
Lekarskiej poruszyła sprawę złej 
jakości chleba wypiekanego w 
piekarniach spółdzielczych. Chleb 
jest często niedopieczony i prze­
ważnie jednego gatunku.

Członek Zarządu GSS tow. 
Szucki, reasumując dyskusję, 
stwierdził, że kierownictwo GSS 
dołoży wszelkich starań, aby usu 
nąć braki i zaspokoić wszystkie 
potrzeby ludzi pracy. Aby uspraw 
nić działalność GSS, należy prze 
de wszystkim zacieśnić współpra­
ce między Zarządem a Komiteta­
mi Sklepowymi i poszczególnymi

członkami. Wszelkie braki powin j 
r.y być natychmiast meldowane w j 
zarządzie, a nie jak było dotych- j 
czas, tylko raz do roku na wal- i 
nym zebraniu. . |

Następnie zebrani przyjęli przea | 
aklamację nowy ,statut_ spółdziel- j 
ni, który w odróżnieniu od do- j 
tychczasowego, opracowanego je- j 
szcze w  okresie przedwrześnio- j 
wym, jest całkowicie przystosowa j 
ny do obecnej rzeczywistości. Naj j 
ważniejszą zmianą w statucie jest 
wprowadzenie do władz spółdziel­
ni przedstawicieli komitetów 
członkowskich. (d).

Załoga « / •  „Jedność Robotnicza“ przygotowuje . 
pierwszego rejsu eksploatacyjnego. A ®  P  ,

Tadeusz Dumania na mostku. (toto  - A. Kwiatkowsk

Nieludzki postępek księdza Dydymskiego

ODMÓWIŁ POCHOW ANIA TRAGICZNIE ZMARŁEJ MATKI
Społeczeństwo Pruszcza urządza manifestacyjny pogrzeb działaczce L gi Kobiet

GSS prowadzi również placów- J dze spółdzielni. Towary, znajd«-
jące się w  sklepie muszą dotrzećki masowego żywienia. W 15 sto­

łówkach I 2 gospodach spółdziel­
czych wydaje się dziennie ok. 
3.000 obiadów popularnych, 150 
klubowych i 300 innych posiłków.

Plan roczny wykonała GSS 2 
grudnia br., w  związku z czym 
przewiduje się przekroczenie go

do rąk każdego pracującego.
Ob. Górecki, przedstawiciel ko ­

mitetów sklepowych omówił nie­
dostateczne wyszkolenie kadr skle 
powych. Należy dążyć do tego, 
aby każdy sprzedawca i kierow­
nik miał odpowiednie kwalifika-

G d z ie  sp o tkam y N o w y  R o k ?
Dorocznym zwyczajem liczne zakłady pracy, instytucje i 

związki zawodowo organizu ją zabawy »y lw estrow e dla swych
pracowników i członków.

Z zabaw ogólnych należy wymienić wielką imprezę ZWIĄZ­
KU TRANSPORTOWCÓW, który organizuje spotkanie Nowego 
Roku w GRAND HOTELU W SOPOCIE. Zabawa rozpocznie się
0 godzinie 20; jest dostępna dla członków związków zawodowych
1 ich rodzin (za okazaniem legitymacji zw. zaw.).

Dwie wielkie zabawy urządza LIGA MORSKA; dla maryna­
rzy i rybaków. Zabawy odbędą się w PAŃSTWOWEJ SZKOLE 
MORSKIEJ i w „RIWIERZE“ W  GDYNI.

Największą imprezę dla świata pracy w GDAŃSKU organi­
zuje ZWIĄZEK MŁODZIEŻY POLSKIEJ. Zabawa odbędzie się w 
lokalu „CYGANERII“  WE WRZESZCZU, PRZY UL. SOBÓTKI.

Na terenie SOPOTU odbędzie się zabawa młodzieżowa w 
GIMNAZJUM IM. BOLESŁAWA CHROBREGO przy ul. KSIĄ­
ŻĄT POMORSKICH. Przewidziane są występy artystyczne.

nicy konsulatu polskiego z Tel- 
Äwiwu i Jerozolimy.

Piękny zwyczaj składania życzeń 
noworocznych" i  upominków osobom 
bliskim i drogim spowodował podję­
cie przez władze centralne Ligi Mor­
skiej „Akcji Noworocznej“ dla mary­
narzy. W  tym celu wszystkie ogniwa

M A R Y N A R Z E  s|s  „ K O L N O
Sta „Kolno“  rozładowuje obec­

nie transport drzewa w Tel-Awi­
wie. W drodze z bazy macierzy­
stej na Morze Śródziemne mary­
narze wykonali wiele prac dodat­
kowych '  dla uczczenia rocznicy 
urodzin tow*. Stalina i rocznicy 
Kongresu Zjednoczeniowego. Mię­
dzy innymi załoga pokładową od­
malowała luki, maszty, pokłady, 
zręby lukowe i nadbudówki, per­
sonel szynowni wyremontował ma 
szyny, uruchomił ewaporator, 
oczyścił chłodnicę i uszczelnił prze 
cieki kotła. Poza tym statek zo­
stał gruntownie oczyszczony, od­
nowiono mostek kapitański, odma 
łowano komin i naprawiono win­
dy wyładunkowe. W  Tel-Awiwie 
na pokładzie statku odbyła się aka 
derma, na którą przybyli pracow-

3.500. statków
odwiedziło Szczecin

port szczeciński należy obec­
nie do najbardziej ruchliwych 
portów polskiego Wybrzeża. W 
ciągu bieżącego roku zawinęło 
do Szczecina 3.500 statków.
3.500 jednostką pływającą, któ­
ra weszła do portu był statek 
pod banderą duńską.

.'..Po starych, rozpadłych, przy­
cupniętych do ziemi mogiłach, 
niesie się głuchy odgłos. Ciężko 
padają na trumnę pierwszo grud­
ki gliny. Każda z nich jest oskar­
żeniem. Krzykiem oburzenia, pro­
testem.

Maleńkie dziecko, chciwie wpa­
trzone w. otwartą jamę. jak gdyby 
uchwycić pragnęło i zamknąć na 
zawsze w pamięci każdy szczegół 
związany ze zmarłą.

Uroczyście i tkliwie pochyla się 
nad nimi sztandar Gdańskiego 
Zarządu Ligi Kobiet. Oddaje mat­
ce ostatnią przysługę, towarzy­
sząc jej aż do grobu, dziecku za­
pewnia opiekę.

* . *
Tony żałobnego marsza giną i 

wsiąkają w zapadający zmierzch.
Zgęszczająca się ciemność gru­

bymi warstwami otula ubogie mo­
giły, układa się na drzewach i 
krzewach, zasnuwa pomroką twa­
rze licznie zebranych tu ludzi.

Dziesiątki zaciśniętych ust, set­
ki samorzutnie zwierających się 
w porywie oburzenia pięści i... 
jedna myśl, jedno postanowienie; 
„Nie pozwolimy!“

*  *  *
Utonąłby zapewne w szarzyime 

codziennych drobnych spraw, ja ­
kimi żyje Pruszcz Gdański -wypa­
dek śmierci Waeławy Gilewskiej, j 
aktywistki Ligi Kobiet.

Tu i ówdzie jej żałowano, wspót 
czuto dwojgu większym dzie- j 
eiorn i noworodkowi, pozostające- , 
mu jeszcze w klinice.

Zupełnie nieoczekiwanie akrom- ; 
na ta i biedna kobieta stała się ! 
przedmiotem zainteresowania spo 
łeczeństwa Pruszcza, a jej śmierć ] 

i otworzyła ludziom oczy na istotę j 
j stosunku reakcyjnej części kleru j 
i do organizacji i instytucji od- , 
, zwierciadła jarych charakter ustro j 
1 ju Polski Ludowej.

Przywiózłszy z Gdańska zwłoki • 
wstawiła je rodzina zmarłej do 
kościoła i zwróciła się do ks. Dy- 
dymskiego z prośbą o uczestnicze­
nie w pogrzebie.

Ks. dziekan uznał jednak najw i­
doczniej, że pomimo, iż jest obywa 
teleni polskim,usta wy nasze go nie 
obowiązują. Jak gdyby nie istniał 
dekret o ochronie wolności sumie 
nia i wyznania, jak gdyby jego 
artykuł 4 stracił moc obowiązują­
cą —  ks. dziekan realizując awan 
turniczą, prowokacyjną uchwałę 
Watykanu, grożącą represjami_ re 
ligijnymi członkom organizacji ro 
botniczych odrzucił prośbę o od­
prowadzenie zmarłej na cmentarz. 
Zwłoki jej polecił natychmiast u- 
gunąć z kościoła.

•  *

Bólem ściągnięta jest twarz 
górnika z Zabrza, Frehlicha, szwa
gra Gilewskiej.

—  Rozmawiałem z nim jak z 
człowiekiem —  opowiada _ Freh- 
lich. —  Bezskutecznie. Wysuwał 
różne nieistotne argumenty. Nie 
wzruszały go tragiczne okolicz­
ności. śmierci matki, zmarłej przy 
porodzie podczas operacji. Nie 
chcąc uwzlgędnić naszych próśb, 
nie zezwolił nawet na pozostawie­
nie je j do pogrzebu przed ołta­
rzem.

uzupełnia opiekujący się zmarłą 
tow. Kasprzak —  stioierdził _ wo­
bec nas, że musi się porozumieć z 
biskupem. „Biskup nie zezwalaj 
— brzmiała jego odpowiedź po 2 
godzinach.

*  * *  . , .W gwałtownym zrywie, w' ciągu
pół godziny społeczeństwo Prusz­
cza postanowiło uroczyście pocho­
wać zmarłą.

Orkiestra reprezentacyjna kole­
jarzy, przedstawicielki Gdańskie

Wokół tych sztandarów skupia­
ją się również postępowi, zwią­
zani z ludem księża. K. K.

PIĘKNY CZYN
rekordzistów z SPB

—  Pragną» nadać swemu po- i wyznania dla celów obcych religii 
stępowaniu pozory legalności ' i wrogich ludowi.

Pracownicy Wydziału Elektrycz 
nego SPB; MIECZYSŁAW MA­
ZUREK i JAN SZYMAŃSKI, kto 
•rzy pobili rekord w zakładaniu in-

_____  - .............  . , stalacji antygromowej, wykonu-
go Zarządu Ligi Kobiet i jej człon | j  502 j 1.155 proc. normy, ofia 
kinie, pracownicy zakładów i mło , rpway  zarobione w tym dniu pic 
dzież zaprotestowali przeciwko n 5 ę d z e  dla dziecj po poległych żel 
postępowaniu księdza.

Wywołanie rozterki, wniesienie 
zaniepokojenia, wprowadzenie 
sztucznego podziału na wierzą­
cych i niewierzących —  oto jego 
cele..

Zarząd Miejski urządził piękny 
pogrzeb. Liga Kobiet zaopiekowa­
ła się dziećmi zmarłej. Wierzący 
i niewierzący, partyjni i bezpar­
tyjni, robotnicy, inteligenci i mło­
dzież licznym udziałem zamanife­
stowali, że skupiają się wokół 
sztandarów Polski Ludowej, że 
nie pozwolą nadużywać wolności

nierzach.

1 s t y c z n ia
wszystkie sklepy nieczynne

■Wydział Handlu Urzędu Woje­
wódzkiego powiadamia, że w 
Nowego Roku wszystkie 
będą nieczynne.

XLeatry
Państwowy Teatr „Wybi 

Gdańsku - -  o godz. 19.30 — .
lesie“ . __.

Państwowy Teatr „Wybr 
Gdyni — o godz. 19.30 —■ „O;

Państwowy Teatr „Wybr 
Sopocie —  o godz. 19.30 — ,
flf.j-t 11Tt~*k *4

Teatr Łątek, Wrzeszcz, u
waldzka 16, wystawia dnia 1 
o godz. 16 widowisko dla cli
„O Szymku. 'rymku 1 o ży­
dzie".

Liga Morska —  marynarzom i rybakom

K O M U N IK A C J A

w Noc Sylwestrową
W  Noc Sylwestrową zostanie 

wzmożony ruch tramwajowy i 
trolleybusowy, a wozy kurso­
wać będą przez całą noc. Na li­
niach: % Gdyni do Oksywia, Chy 
lonii, Sopot« oraz z Gdańska 
do Sopotu, Orunii, Nowego Pof *
tu, utrzymana będzie komunika 
cja co 30 minut w ciągu całej 
nocy. Natomiast na trasach 
Sianki—Siedliee i Nowy Port—-
ul. Libermana, wozy kursować 
będą co 60 minut.

H e e cpc‘jt* ii o w o ró c z  n e

Szkoła Asystentek Technicznych przy Akademi Lekarskiej _ to 
Gdańsku powstała w roku lSiG. 7U dziewczęta  ̂otrzymały juz 
świadectwo ukończenia Na długo przed  ̂ ukończeniem szkoły 
wiały one zapewnioną pracę, Nd zdjęciu słuchaczki na wykładzie 

teoretycznym w sali Akademii Lekarskiej.

Ligi Morskiej przeprowadziły na 
swoich terenach zbiórkę darów i  fun­
duszów, za które dokonuje się zakupu 
prezentów'. Na terenie Gdyni „Akcją 
Noworoczną" objęto również ryba­
ków morskich.

W dniu 31 grudnia br. odbyło się 
przekazanie pięknego radioodbiornika 
z adapterem dla Domu Marynarza.
Dnia 3! grudnia br. o godz. 14 na 
Oksywiu w kasynie oficerskim Ma­
rynarki Wojennej, odbędzie się uro­
czyste zbiorowe wręczenie darów no­
worocznych i złożenia życzeń Mary­
narce Wojennej, przy udziale dele­
gacji1 Zarządu Głównego Ligi Mor­
skiej i delegacji Oddziałów i  K ół L i­
gi Morskiej z terenu Gdyni. Tegóż 
dnia o godz. 18 przygotowana jest po­
dobna uroczystość w Domu Rybaka 
przy ul, Jana z Kolna w  Gdyni, a 
w dzień Nowego Koku wyjadą dele­
gacje z darami i życzeniami do Do­
mu Rybaka w Hallerowie. Szkolne
Koła Ligi Morskiej wystąpią w  wy- , , , „ „  nn An„
mienionych instytucjach z. progra- | konanie przebiegu 80 —- 90.000 
mem artystycznym, niezależnie od j jiK1 bez m ycia kotła i naprawy bic
programu przygotowanego przez go­
spodarzy.

K o le ja rze  Gdańskiej DOKP
korzystają z doświadczeń maszynistów radzieckich

7  inicjatywy tow, MILEWSKIE 
GO wprowadzone zostały na ko­
lejach gdańskich doświadczenia 
przodujących maszynistów radziec 
kich: Krywonosa, Papawina, O- 
gniewa i Lnnlna. W oparciu o do­
świadczenia radzieckie pierwsza 
rozpoczęła pracę załoga parowo­
zu w składzie; KRYGIER, CZYP- 
CZYK, SZWARC, KKAMP, 
KRANC i MARGANSKI. Robot­
nicy ci podjęli walkę o utrzyma­
nie parowozów w7 najlepszym sta 
nie technicznym i eiepl lym i do-

iKina

stwierdzono, że przebiegi on 20.423 
km i robił średnio na dobę 620,87 
km. Od dnia 11 listopada br. prze 
bieg parowozu na dobę wynosi j 
stale 670 km. W międzyczasie ob- t 
sługa uzyskała około 214.000 zl j 
oszczędności. Mimo pewnych trud i 
ności, wynikających * przestarza- | 
1*. cli przepisów PKP, inicjatywa 
tow. Milewskiego zdała egzamin 
i znalazła wielu naśladowców.

„Akcja Noworoczna“ przyczyni się 
jeszcza bardziej do zacieśnienia ser­
decznych więzów łączności między 
społeczeństwem a marynarzami, sto­
jącymi na straży pokojowej pracy 
Wybrzeża 1 kraju oraz marynarzami

n WOJEWODY GDAŃSKIEGO 
i  PRZEWODNICZĄCEGO WRN
byczenia noworoczne dla Pre­

zydenta i R^.du Rzeczypospolite! 
Polskiej wojewoda gdański i 
przewodniczący Wojewódzkiej Ra 
dy Narodowej będą przyjmowali 
w dniu 1 stycznia w godzinach 
od 12,45 do 13.00 .w gmachu Urzę­
du Wojewódzkiego (Rl* Okopowa 
Nr. 4).

U PREZYDENTA g d a ń s k a
T PRZEWODNICZĄCEGO MRN

przewodniczący Miejskiej Rady 
Narodowej będą przyjmowali ży­
czenia W dn. 1 stycznia o godz. 
10 w  Ratuszu Staromiejskim 
(Gdańsk, ul. Korzenna).

W SOPOCIE
Życzenia noworoczne dla Pre­

zydenta i Rządu Rzeczypospolitej 
Polskiej w Sopocie przyjmować 
będzie prezydent miasta oraz prze 
wodniczący Miejskiej Rady Na­
rodowej w  dniu 1 stycznia o go­
dzinie i i ,  w gali konferencyjnej

anWŁffłftftf.ż ¡’-¿Azf,skA SUM • Z&jftóu ’Mtolskiegg.

floty handlowej i  rybakami. (Br)

żącej parowozu, z tym, ze napra­
wy drobne wykonuje obsługa. 
Kolejarze walczą również o uzy­
skanie na dobę 509 km. przebić- 
gu oraz zaoszczędzenie jak naj­
większych ilości, paliwa i smarów 

Przy pierwszym przeglądzie pa 
rowozu po 2 miesiącach pracy

5 tysięcy gdańszczan
korzysta
z Wszechnicy Radiowej

Na terenie miasta Gdańska 3 
tysięcy osób kształci się ZA pośred
nictwem Wszechnicy Radiowej

Gdynią — Warszawa — „Su
film produkcji czeskiej. £ 
godz. 16,18 i 26.

Gdynia — Goplana — ,.30-lec 
kiej Rewolucji Pażdziernk 

Gdynia — Fala - -  „Ulica gri 
dozw. od lat 12. Godz. sena 
i 26. w  niedz. od godz. 15, 

Gdynia — Promień — „Trzeci 
dozw. od lat 14. Pocz. se, 
godz. 16 i 20.30. W  niedziel 

Oliwa — Polonia - -  „Ulica gri 
Dozw. od lat 12. pocz. i 
godz. 15,36, 18 i 20,30, w 1 
i święta: godz. 13. 15,36, ll 

Sopot — Polonia — „Eksperyr 
Ehrllcha“ . Dozwolony od 
pocz. seansów: 16, 18,15. 
niedz. i  święta 13.15, 16
20 30.

Sopot — Bałtyk — „Żelazny d 
dozw. od lat 8. Pocz. s 
w dni powszednio — god: 
i 21, w  niedzielę 1 święti 
14, 16, 18 1 20. 26 grudnie - 
nek o godz. 12 — „Podrz 

Gdynia — Atlantic — „Pan 1 
komedia czeska, dozw. o 
Pocz. seansów godz. 16, 18 

Wrzeszcz — Bajka — „Beneg; 
■ zwolony od iat 16; pocz 

sów7: 15.30. 18.00, 20.30; w  i 
święta od 13. W niedz. j 
o godz. 11 „Daleka Droga' 
od lat 16.

Wrzeszcz — capitoi — „Bogaty 
Pocz. seansów 16, 18, 20. u 
dzieży dozwolony.

ri\adio
PROGRAM ROZGŁOŚNI GD AS 

na sobotę, 31. 13 1949 r.
i  45 — Dziennik poranny,

Muzyka. 8.00 — Muzyka rozrywkowa, 
12 04 — Dziennik poranny, 14.00 — 
Przegląd kulturalny, 14.10 — Naje. 
aud. przyszłego tygodnia, 14.15 — Pra­
sa Wybrzeża pisze — lok., 7'  
Ghwiia muzyki — lok..

14.25 
14.50 — 2 re

Nowy kaffar ze  złom u
Z okazji 70 rocznicy urodzin utrzymanego kotła parowego. Ar- 

generalissimusa Stalina warszta- matury urządzeń napędowych zo- 
ty remontowe PRIM przekazały stały wykonane według własnych 
do eksploatacji nowy kafar paro- projektów.
wy, wykonany przez nich we właa j Inicjatywa robotn5k6w p o j o ­
nych warsztat - ™Lv«t s*a gospodarce narodowej oszczęd-

S t t S A T S i i - u * ™ - "  -o—
porta. '4* yrłaciaiac ieskrnai* * iW)

Sylwester ~ --------
cięcych, 16.00 — Dziennik popot, 16.20 
— Pieśni Chopina, 16.40 — „Karnawał 
w  spółdzielni „Ars“, 16.50 — Skrzyn-

, _  , , „„ Zw N P  __ lok., 17.00 — „Przy
Duży procent słuchaczy Wszechnj i EObocie ‘ r0bocie“„ 18.00 -  Osiągntę- 

' ------— *-'-*-*—   ------------------- - ! - ----- •------—ż), 19 00 — „Rok

zelc Nauczycielstwa Polskiego. 
Każdy członek Związku jest rów­
nocześnie słuchaczem Wszechnicy.

cy stanowią robotnicy i pracowni 
cy różnych zakładów pracy, (d)

Zamiast życzeń noworocznych
Przewodniczący MRN w  Gdyni 

tow. Włodzimierz Zborowski zamiast 
życzeń noworocznych przekazał !>*

*, im  n.

cia roku 1949 (montaż),
1949 w  muzyce", 20.00 — Dziennik 
wieczorny, 21.00 — Muzyka taneczna, 
21.45 _  Audycja satyryczna. 22.15 — 
Muzyka taneczna. 23.00 — Ostatnie
wiadomości, 23.10 — Program na dzień 
t stycznia 1950 roku, 23.15 — Muzyka 
taneczna, 23.50 — Przemówienie pre­
zesa CUR-u, 24.00 — Hejnał z Wieży 
Mariackiej, 0.04 — Powitanie Koku 
1350. D.U — Muzykę taneczna do Bn- 

U t  -  MUSKk* »M fW Ł
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W A R S Z A W A  R O K U  1949
..Rosną konstrukcje proste i śmiałe,
strzeliste mury z marzeń i cegły.
Tak się buduje dom niepodległy.
gruzom na przekór, ludziom na* chwałę.
Pęcznieją stropy, piętrzą się schody....“

Jeden rok to bardzo wiele, i nie będzie dzielnie wylesami i  
gdy chodzi o Warszawę, gdzie 1 gruźlicy, lecz dzielnice słońca ' 
oez przerwy w dzień i w nocy — i powietrza, ogrodów. i
S 2 ir « lanHv! f l flekt0rt w5 ~  lf ^ a ! , Powstała kolonia Mariensztac i 
wierna odoudowa, gezie z dnia i ka, bukiet różowo-kremowych
»H »d wSn Zfnienia si? wygląd j demków, w których zamieszkało , - „ .. _______ .. ....... .

wyrastają coraz to nowe wiele rodzin robotniczych, w ie - ! roiiń warszawiacy otrzymali po 
„¿.onsurukcje proste i śmiałe“ : j lu przodowników pracy. ¡nad  70 ha terenów zielonych.
JOm:v‘ mosty’ tunele-  1 Wyrazem nowei śocialistvcz ' Lat.arnie. 0 Pięknych kształtach

Ilosc Włożonej w odbudowę.; nej architektury sa powstające mczem Podwójny
stolicy w 1949 roku pracy, celo-j na Mokotowie, Młynowie N o-i 1240 ^®ifzyc°w  — warszawskie, 
wosć tej pracy, a także trwałość I wym Mieście, kole Muranowie »«».?'' Coraz nowocześniejsze,! 
jej wyników — są niewspółmier | wielotysięczne' osiedla robotni- , - wygodniejsze 1 coraz licz- • 
nie wielkie w stosunku do krót- j cze. Luźne,Rozdzielone zS en ią ' | f i i 8*0*6® 8 autobusy , 
kich miesięcy, jakie mamy i budynki zapewnia mieszkańcom i n  - fo,"- . V 
za sobą. ! miłe i h ie ien ieyn ew prn n w  , Cofainy si? pamięcią wstecz,

Najważniejszym,największym; Wiele mieszkań w itych  osied-l do niedawnycli dni minionego 
wydarzeniem Warszawy było ot lach zostało już oddany cli do 
warcie Trasy W— Z, 7-kilome- użytku, przybywają coraz nowi 
trowej arterii komunikacyjnej, lokatorzy — ludzie pracy któ- 
iaora najkrótszą drogą połączy- i rzy z ciemnych i wilgotnych 
la Pragę ze śródmieściem War- j nor przenoszą się do jasnych 
szawy i jej nowo wznoszony mi i słonecznych, "pięknych pokoi’ ! 
dzielnicami mieszkaniowymi na j Coraz liczniejszymi oknami za -i 
Nowym 1 Starym Mieście, Mu- 1 kwitują mury. Za lśniącymi szv i 
ranowie, Mifowie i Młynowie. | bami bielą się firanki. * zielenią I 
Prasa W —Z — z dawniej istnie 1 asparagusy i paprotki. Poprą- l 
jącej ulicy Zygmuntowsiriej, i wiają się warunki mieszkanio- 
poprzez nowowzniesiony Most j we świata pracy.
Śląsko-Dąbrowski — doszła do! „  , , .
Woli. trafiając po drodze na* «udowa fabryki samochodów1
ruiny wielu zespołów zabytko- I -e,x‘a „ —

które pomimo wielkich i . ttuele nowych fabryk

Otwarta na miesiąc przed pla 1 roku 1949 i przypominamy sobie i 
= ^ V ermine,m ,linia sred- | słowa Prezydenta Bolesława 1 

dworzec kolejowy W a r ; Bieruta wypowiedziane na I-ej I 
s^au a-oroamiescie, to nowe 1 Warszawskiej K on ferencji1 
wielkie osiągnięcie w odbudowie PZPR:
Warszawy, usprawnienie w ko- i . )
muńikacji miejskiej i „UCZYŃMY WSZYSTKO. A - j

... , , . j BY  ODBUDOWA I  ROZBUDO- i
W ogrodach 1 parkach zaszu- W A WARSZAWY STAŁA SIĘ 

miałjf nowe, świeżo posadzone j DUMA I CHLUBA KAŻDEGO 
i drzewa, zielone trawniki po- j POLAKA“ 
j kryły gruzowiska. W ciągu ub. ! _ , , .

48 1 I  dalej: „TO BĘDZIE W IEL­
K I NASZ WKŁAD W  DZIEŁO 
BUDOWY LEPSZEGO JUTRA. 
LEPSZEGO, SZCZĘŚLIWSZEGO 
ŚWIATA — WKŁAD. GODNY 
BOHATERSKIEGO LUDU U- 
KOCHANEJ NASZEJ WARSZA­
W Y“ .

Tak, Warszawa roku 1949 by­
ła dumą i chlubą każdego Po -1 
laka. 8 . i

*
Dnia 28 grudnia gościli w Ministerstwie Komunikacji kolejarze 
z obsługi specjalnego pociągu, który zawiózł dary dla towarzy­
sza Stalina. Goście podzielili się swoimi wrażeniami z pobytu 

■w Moskwie. (Foto —- A R )

Co opowiadają ko le jarze  polscy
po powrocie ze Związku Radzieckiego

na Żeraniu postępuje szybko 
i7yeh, które pomimo wielkich i łiaPraóĄ- »Viele . ... .

zniszczeń, stanowiły cenne pom j uruchomiono w- ciągu ubiegłego
.............. - - 1 roku. m. m Zakłady Przemysłu

fa j
miki kultury polskiej. Odbu­
dowa tych zabytków prowadzo­
na była jednocześnie z budową 
Trasy i dziś pałac Pod Blachą 
kościół św. Anny, pałacyki i za­
bytkowe kamienice na Krakow­
skim Przedmieściu, Senators­
kiej, Miodowej są ____________ ,
szą ozdobą tej nowoczesnej ar- 1 
terii nowej Warszawy.

Wrócił także na swoje dawne j 
miejsce I na Placu Zamkowym j 
król Zygmunt, dla którego po- j 
sągu 20- tonowy trzon gran ito-! 
wy przybył z Dolnego śląska.

Wrócił na stare miejsce przed j 
pałacem Staszica Kopernik.

Odzieżowego na Grochówie
brykę urządzeń oświetlenie 
wyeh. Odbudowany i otwarty 
został Teatr Narodowy, powsta 
ły dwa nowe kina'. Muzeum 

1, senators-i ^ j asta w.odbudowanych zabyt- 
n»iniPknipi- i nowych kamieniczkach staro- 
n.ajp.!ę™ 1_e:i. ! miejskich.

Dzięki remontowi i odbudowie 
szkół, ani jedno warszawskie 
dziecka nie znalazło się poza 
szkołą Rozbudowały się trzy 
istniejące w Warszawie Po­
wszechne Domy Towarowe, a 
nowy, wspaniały, o 9 kondygna­
cjach Dom Towarowy przy uli­
cy Brackiej rośnie coraz wyżej i

Znajomość i osobistą przy- Tow. Banasiak pokazuje swoje 
je..?/ z kolejarzami radzieckimi , zaproszenie. Miejsce nr 14. Tak 
zawarli juz w Elblągu, gdy j blisko siedział od towarzysza sta- 
przekazywali im swój dar dla j lina. że patrzy! na Niego bez 
y e ner a il ssimusa Stalina —  j przerwy.,
pięknym niklem lśniący paro j Podczas, gdy tow. Banasiak o- 
wo~- i powiada, inni się troszkę niecier-

O tych chwilach opowiada i  ¡?Uwt£ ’ .kf żf*y tak bardzo <*ctał- 
tow, Jan Banasiak maszynista I choc słów powiedzieć o
~ Łodzi, który wraz z ósemką i ty2?’ co 0 tym co przeżył,
innych polskich kolejarzy -,V 1 Tow- Waclaw Nowakowski.
dzit do Moskwy na dzień świę­
ta urodzin Towarzysza Stalina.
„O 23 w  dniu 19 grudnia w y­

siedliśmy na peronie stacji „Mos­
kwa“... — mówi tow. Banasiak i 
od tej chwili jego opowiadanie 
staje się trochę chaotyczne. .Na- 
próżno Stara się zachować plan i 
kolejność. No bo jakże — wrażeń

Tow. Wacław Nowakowski,
przed 32 laty walczył w szere­
gach żołnierzy Rewolucji w  Le­
ningradzie. Jego przeżycia w cza- 

! Sie pobytu w Moskwie były tak 
silne, że gdy o nich mówi, głos 
mu się rwie i łamie.

„Byłem bardzo wzruszony już 
w czasie drogi, ale nigdy nie za­
pomnę, do końca życia, widoku 
towarzysza Lenina. Ostatni raz

tego, że widział towarzysza Sta­
lina — wyglądał tak zdrowo, tak 
pięknie, kto by tam powiedział, 
że ma już 70 lat...

cześniejsze metody produkcji pa­
rowozów. najnowocześniejsze zdo 
bycze techniki. „Musimy to wszyst 
ko jak najprędzej u nas zastoso­
wać musimy uczyć Się na do- Koleiarze opowładaja z za­
świadczeniach radzieckich kole- ch tem Q zakładach z rs  i ta_ 
gow. Ich praca .Ch wspołzawod- ! nycłf  fabrykach, Mechanizacja pra 
metwo -  to dla nas wspaniałe ; cy w ZSRR jest pomyślana w  ten 
v. zor> . j gpog ĵj  ̂ aby zaoszczędzić wysiłek

Rozmowa staje się nawpół fa- | ludzki, higiena i bezpieczeństwo 
chowa — że metro pędzące z 1 pracy jest wzorowe.

75 km na godzinę co

Wyrastała w ciągu tego ubie- ; tylko patrzeć, gdy ruchome 
głego roku Warszawa nowa, d la ; schody i liczne windy powiozą 
nowych budowana ludzi, gdzie i warszawiaków „na zakupy“ .

o-----. juttZiC--WitUCii , . J

tyle,  ̂że można by opowiadać nie j widziałem go, gdy przemawiał 
dzień i nie dwa — a tu trzeba w .1917 roku, tym razem ujrzałem_ , _ __ i____c iwszystko w  kilkudziesięciu 
wach.

sło-

Rozdział osobny stanowią same 
uroczystości. Akademia, tłum róż 
nobarwny, różnojęzyczny a jed­
nak bardzo swój, bardzo bliski

N A S I  C ^ Y T E Ł M S C y  P I S Z A
-— -— - .............. ............. ■■■■  . ----- 1

Krótkotrwała radość

! nau bardzo swój, bardzo bliski “
| Ręce bolą od bicik brawa a nikt i .wszętoe 1 w  metro i na 
1 nie chce przestać i ulicy 1 w całym Związku Ratfziec

go w Mauzoleum' .
Tow. Nowakowski opowiada o 

bankiecie.
„Tam dopiero można było zo­

baczyć! Minister obok kołchoźni­
ka, robotnik koło generała. Tak 
samo wszędzie i w metro i na

.,tV iadukt nad torami kolejowy- , 
mi przy Bramie! Ołiwskiej w j 
Gdańsku kończy się schodami o j 
trzydziestu kilku ' stopniach, wy- i 
chodzącymi na ul. Robotniczą. 
Schody te, nigdy nie oświetlone, 
pokryte w miesiącach zimowych 
lodem, były zeszłego roku widow­
nią ćwiczeń ekwilibrystycznych, 
wykonywanych > w ciemnościach. 
Osoby mniej odważne chodziły na­
około, drogą, którą jeżdżą samo- i 
chody.

Przed kilku dniami, podobno na 
skutek specjalnej interwencji 
ZSP, na połowie schodów usta­
wiono latarnię gazową. Wzbudzi­
ła ona prawdziwą radość n 
wszystkich zmuszonych tędy prze 
chodzić.

Niestety, radość okazała się 
krótkotrwała, ponieważ o godzi­
nie 7 rano —  mimo, że jest jesz­
cze zupełnie ciemno —  latarnia 
jest już zgaszona. Natomiast o 
godzinie 15,30, kiedy można jesz­
cze widzieć przy świetle dziennym 
—  latarnia pali się, jak gdyby na 
urągowisko.

Ponieważ lada dzień pogoda 
może się zmienić, a śnieg i lód 
pokryją schody, pożądanym jest, 
by Gazownia Miejska zaopatrzyła 
latarnię w automat, wygaszający 
światło rano. gdy się już rozwid- j 
m, natomiast zapalający je do- j 
piero o zmroku,

J. L.
(Nazwisko znane redakcji) j

GD R E D A K C JI: Sądzimy rów- i 
nieś, ze samo istnienie latarni nie ! 
wystarczy. Powinna ona oświetlać! 
■wiadukt od zmroku, aż. do godzin | 
rannych, te których jest, widno. !

ODPOWIEDZI BEDAICCJI

nie chce przestać... 
j Wtedy pierwszy raz kolejarze 
i Polscy zobaczyli towarzysza Stali- 
j na- Był uśmiechnięty, pogodny, 
j Taki ̂  sam był również w czasie 

FR. GROCHOCKI, Skarszewy I df ” kieŁ“  na Kremlu. Prosty mun 
- Sprawę wyjaśniamn | aur na nim rząd orderow. Po

P ę WJawMOiHJi. I lewej stronie Dostojnego Jubilata
Was j szef rządu Chin Ludowych, MaoBOGALECKI — Prosimy .. _  , _________________

o zgłoszenie się do tow. Walczaka i Tse-tung..._ Toasty we wszystkich 
w Komitecie Miejskim PZPR  w ! jeżykach świata ną, cześć eene- 
Elblągu. ‘

1 językach świata m 
j ralissimusa Józefa Śtalina, toastv 
1 na cześć wszystkich narodowości.

kim. Jabym to tak powiedział: — 
„Słońce w  kraju socjalizmu świe­
ci dla wszystkich jednakowo, dla 
wszystkich jaśnieje“ — kończy
stary rewolucjonista.

O czym mówią inni kolejarze? 
Nie ma tematu, który by nie zo­
stał poruszony. Metro,' zakłady 
im. Józefa Stalina — wspaniałe 
Iftany Kultury przy fabrykach. 
Kolejarze oglądali to, co ich inte­
resuje najbardziej — prace swych 
radzieckich kolegów — najnowo-

szybkością . _ .... ^
2 minuty opuszcza cudowne sta­
cje, które są prawdziwym przy­
bytkiem sztuki, że takich apara­
tów radiowych, wyposażonych w 
telewizje nigdy w życiu nie w i­
dzieli, że metal skrawa się jak 
masło.

Pokazują prezenty, które kupili 
w Moskwie bliskim — zegarki, 
pierścionki, teczki, portfele.. „N o  
a ja  wam  swego prezentu nie po 
każę, bo nie noszę go przy sobie 
— śmieje tow. Nowakowski — 
aparat rad iowy —  «'span ia ły“ .

Każdy z rozmówców wraca do

Wspaniałe magazyny, mnogość 
produktów wszelkiego rodzaju, 
niskie ceny — świadczą o dobro­
bycie ludności— „Dobrze żyją lu­
dzie radzieccy — będziemy o tym 
głośno krzyczeć, żeby usłyszeli to 
wszyscy“ — mówią nam polscy 
kolejarze.

Mimo późnej godziny rozmowa 
jest coraz żywsza — trzeba się 
jednak żegnać. Wychodząc sły­
szymy staie słowa pełne zachwy­
tu, stale powracający — Wielki 
Towarzysz Stalin, Moskwa, 
Kreml.,,

Jlv W.

r

Nowa hala sportowa „Związkowca"

PAŃSTWOWA FABRYKA MASZYN 
. 1 ODLEWNIA NR 1
W GDAŃSKU - WRZESZCZU UL. GRUNWALDZKA 216 

zatrudni natychmiast:
MODELARZY
FORMIERZY*
TOKARZY
FREZERÓW
Śl u s a r z y
SPAWACZY oraz
PRACOWNIKÓW niewykwalifikowanych do 
nauki.

Zgłoszenia u Ref. Personalnego od godz. 8—12.

E L T E  —  Bardzo chętnie bę­
dziemy umieszczać krótkie spra­
wozdania z akademii, jalc rów­
nież z prac Z. M. Pisane notatki, 
— najlepiej na maszynie —  na- j 
lezti nadsyłać -na adres redakcji, ' 
do Działu Miejskiego. Za umiesz­
czony materiał autor otrzymuje 
honorarium. *

BRONISŁAW  BLESZKA. Ak­
cję dożywiania dzieci przejęły 
obecnm Stacje JOpieki nad Matką 
i Dzieckiem.

SABINA. FRĄC ZAK  — Spra­
wę wyjaśnimy.

JAN  K U ŚN IE R Z  —  Za list 
bardzo dziękujemy. Nie możemy 
go umieścić ze względu na to, że 
nadszedł za późno.

A. P A L U  BA— W sprawie Wa­
szej t nter weniuj emy.

S. P. B. ROBOTY MORSKIE 
Przedsiębiorstwo Państwowe 
Wyodrębnione
G d y n i a  Ai. Zjednoczenia tel.51-68

przyjmie z dniem 1 stycznia 1950 r.

1) BUCHALTERA-BILAN.śISTR, ze znajomością 
budżetowania,

2) REFERENTA planowania z przygotowaniem 
teehniczno-bud.

Reflektujemy 
fikowane.

tylko na siły wysokokwali-

Wynagrodzenie w/g układu zbiorowego. 
Podanie wraz z życiorysem należy kierować

pod adresem podanym wyżej 
Pożądane zgłoszenia osobiste ,3o IO

OBWIESZCZENIE
Grodzka Komisja Klasyfikacyjna przy Zarządzie 
Miejskim komunikuje, że wyniki badań klasy­
fikacji. gruntów na terenie m. Gdańska, oraz 
zestawienie według dzielnic, wyłożone będą do 
wglądu zainteresowanych osób w  dniach 31. X II. 
1949 r. i 2. I. J 950 r. od godz. 9 do 13 w pokoju 

nr. 205b w gmachu Zarządu Miejskiego w Gdań- 

sku' 3603/k

Przewodniczący Grodzkiej Komisji Klasyfikacyj­
nej przy Zarządzie Miejskim w Gdańsku

W Rumii-Zągórzu .odbyła ,,sję 
, narada aktywu sportowego, zwo 
łana przez miejscowy „Związko­
wiec“ . W obradach wzięli udział, 
przedstawiciele organizacji poli­
tycznych, społecznych, zakładów’ 1 
pracy, szkół, Zrzeszenia „Związ­
kowiec“ 7. Gdańska oraz prezy­
dium Gminnej Rady Narodo­
wej.

Na naradzie omówiono możli- . 
wości dalszego rozwoju sportu I 
na terenie Rumu. W wyniku!
obrad zapadła decyzja przeka-; HzermlerczeBO na 0Kretr

w ^ w l S P n a t 0T ł a s n o ś ć Z k K S  j  ^ k i - ^ P o t - . . P o . w ! t_ a ń c ó Y '  W a r s z a
„Związkowiec“ w Rumii.

Gmach hali .oddany zostanie ! 
w roku przyszłym, po wyremon- i 
towaniu, do użytku młodzieży i

ną. z pajwiększych na Wybrze­
żu.

W pięknej okolicy Rumii-Ja­
nowa można będzie w przyszłoś 
ci organizować obozy W.F. i 
K. F.. W  czasie wakacji szkol­
nych istniejąca obok hali szko­
ła może służyć jako bursa dla 
obozowiezów.

Uwaga, szermierza!
Delegatura Polskiego Związku 

Szermierczego na okręg gdań-

pracującej i szkolnej. Hala ta o 
długości 72 m i szerokości 21 m 
oraz wysokości 5 m będzie jed-

wy 80. uprasza osoby intere­
sujące się szermierką: (floret, 
szabla, szpada, bagnet) —  o za ­
rejestrowanie się wT delegaturze 
— celem ewidencyjnego ujęcia 
zawodników, instruktorów i dzia 
łączy — zamieszkujących na te­
renie województwa gdańskiego.

OGŁOSZENIE
Zarząd Nieruchomości Miejskich m Sopot 

zawiadamia, że czynsze za lokale mieszkalne i 

użytkowe oraz dzierżawy z dniem 1. I. 1950 r. 

należy wpłacać do odnośnych administratorów 

blokowych do dnia 8 każdego miesiąca.
3596. k

Wspaniale wyniki radzieckich ciężarowców

OGŁASZAJCIE SIĘ W 
„GŁOSIE WYBRZEŻA

CENTRALNY ZARZĄD PRZEMYSŁU MIĘSNEGO
EKSPOZYTURA NA WOJEWÓDZTWO GDAŃSKIE 

. •o r g a n i z u j e

irzy miesięczny kurs szkoleniowy
dla sprzedawców , ręb aczy i kierowników sklepów mięsnych.
Uczestnicy kursu w 'czasie »szkolenia otrzymują wynagrodzenie 
w, g grupy upos. X I I  dla praco wników umysłowych umowy 
/kimowej Przemysłu Spożywczego, oraz całkowite wyżywie­
nie i zakwaterowanie w miejscowym internacie. 
Wymagalny wiek kandydatów obojga płci od 18 do 35 lat 
ora- ukończona szkoła podstawowa.
Podanie ż życiorysem kierować do C.Z.P. Ms. Oddział Perso­
nalny —  Sopot ul. Marsz. Stalina 746. 35/8/k

OGŁOSZENIA DROBNE
PAŃSTWOWE PRZEDSIĘ­
BIORSTWO zakupi, pilnie 
szafę żelazną, Wrzeszcz, 
Grunwaldzka in  II  p.

3593
POSZUKUJE mieszkania za 
zwrotem kosztów remontu. 
Oliwa, Żołnierek 7,1 Bluma.,
______________________outu
ZGUBIONO dnia 4 grudnia 
bilet służbowy MZKGG nr. 
5357/421), Kawiński Włodzi­
mierz, Gdańsk, MZKGG.

3595
V„.v.i>a»„u .,a. ,c ryoaeką, 
2 odcinki zameldowania na 
nazwisko Czajkowski Fran­
ciszek i  Skuza Józef, Elb­
ląg- 3602

O wysokiej Jilasie cięża­
rowców radzieckich świad­
czą zakończone ostatnio w 
Czelabińsku mistrzostwa ZSRR 
w podnoszeniu ciężarów. W za­
wodach tych startowali najlepsi 
atleci Dynamo i Spartaka oraz 
reprezentacje WWS i Zw. Zaw.

W wadze koguciej wspaniały 
wynik uzyskał Udanow („Dy­
namo“ ), który podniósł łącznie 
w trójboju olimpijskim 285 kg. 
W piórkowej zwyciężył Czy- 
rniszkian („Dynamo“ ) podno­
sząc 315 kg. Rezultat Świetilko 
— 360 kg, należy do najlep­
szych wyników, uzyskanych na 
świecie w ciągu ostatnich lat. 
Dla porównania wystarczy tu 
przypomnieć, że wynik ten prze 
wyższa o 7,5 kg rezultat Egip­
cjanina Shamaa, osiągnięty w 
wadze lekkiej na tegorocznych 
mistrzostwach świata. W pół­
ciężkiej b. wyrównaną klasę za- 
demonstrowali reprezentanci 
Zw Zaw. Nowak i Łapuchtin. 
Obaj oni podnieśli po 4X0 kg., 
co jest wynikiem, na najwyż­
szym poziomie międzynarodo­
wym. Sędziowie przyznali pierw 
sze miejsce Nowakowi, mające­
mu mniejszą wagę własną. Do- 
skanały wynik uzyskał również 
Miedwiediew —  zwycięzca w

wadze ciężkiej. 
402,5 kg.

Podniósł on

Kurs instruktorski
dla narciarzy-akademikow
W Zakopanem odbywa się 

kurs instruktorski dla narcia­
rzy. wybranych przez AWF i 
koła sportowe wyższych uczel­
ni. Kurs ten prowadzą czołowi 
trenerzy polscy — Orlewicz i 
Lipowski.

Po zakończeniu kursu Ucze­
stnicy jego prowadzić będą kur 
sy narciarskie w poszczególnych 
akademickich kołach sporto- 
wych.

N o r i r e g  E r ik s s o n  
trenerem

reprezentacyjnej kadry
n c i r c r a r z i f

W dniu 3 stycznia 1950 r. roz­
pocznie się w Zakopanem, ostat 
ni przed Pucharem Tatr i za­
wodami o mistrzostwo Polski, 
obóz szkoleniowy reprezentacyj­
nej kadry narciarzy. Na obóz 
powołano 65 zawodników i za­
wodniczek. Trenerem będzie 
Norweg Eriksson, który ma przy 
jechać do Zakopanego w dniu 
rozpoczęcia obozu.

W-21751


